
GAZETA
WARSZAWA A
Biblioteka Krajowej Rady
Naroloivej j

KUJAWSKA
ORGAN MIĘDZYPARTYJNY STRONNICTW POLITYCZNYCH

Ш II. Nr. 83 (382) Włocławek, czwartek 10 kwietnia 1947 roku Cena 3 złote

śmieszne wyniki
Dziennik „Prawda“ w obszernym 

artylcule omawia sprawę niewykona­
nia programu reparacyjnego. Nawią­
zując do sprawozdania przewodniczą­
cego sojuszniczego biura do spraw 
reparacji — w skład którego nie 
wchodzi Związek Radziecki — „Pra­
wda“ analizuje przyczyny znikomych 
wyników działalności tej organizacji.

Dziennik twierdzi, iż z liczby 1.546 
fabryk, które miały ulec rozbiórce w 
zachodnich strefach okupacyjnych, 
na rzecz państw zainteresowanych, 
dotychczas rozmontowano tylko 59. 
Ilość wysłanych maszyn wynosi na 
wagę zaledwie 3% tego, co było pla-

Obrady Czterech

nowane. Pismo podkreśla, że biuro 
do spraw reparacji zostało przek­
ształcone w instytucję, pozbawioną 
jakichkolwiek praw i pełnomocnictw, 
poza prawem zwracania się do anglo- 
•merykańskich władz okupacyjnych 
z zapytaniami, na k ord często nie
otrzymuje odpowiedzi.

„Prawda“ wykazuje, że przy tem­
pie, w jakim wpływają do 'Sojuszni­
czego biura reparacyjnego spisy in- j 
wen tar za fabryk, podlegających de- I 
montażowi, spis ostatniego z 1.57/6’ | 
przedsiębiorstw, przeznaczonych na | 
reparację będzie dostarczony w r. I 
$007.

MOSKWA (obsł. wł.). Ministrowie 
spraw zagranicznych Czterech Mo­
carstw omawiali w dalszym ciągu za­
gadnienie odszkodowań ze strony 
Niemiec. Minister Bidault stanął na 
stanowisku, że należy przystąpić do 
natychmiastowego demontażu wiel­
kich zakładów przemysłowych w 
Niemczech.

Opinii tej przeciwstawił się mini­
ster Bevin. Po dłuższej wymianie 
zdań ministrowie postanowili zagad­
nienie to rozpatrzyć w terminie póź­
niejszym.

Następnie ministrowie ustalili po­
rządek obrad na najbliższe dni. Po 
dyskusji na temat granic niemicc-

kich, przeprowadzonej w dniu wczo­
rajszym, omówiono zagadnienie za­
kresu działania Komitetu Koordyna­
cyjnego, mającego za zadanie uzgod­
nienie poglądów, których ministro-

wie dotychczas nie mogli uzgodnić. 
Osobne posiedzenie zostanie poświę­
cone zagadnieniu obrad nad temata­
mi omawianymi przez zastępców mi­
nistrów.

Stolica Apostolska a Polska
WARSZAWA (obsł. wł.). Rozeszły 

się tu pogłoski, że w najbliższym cza­
sie należy się spodziewać wytniany 
przedstawicieli dyplomatycznych w 
randze legata papieskiego w Warsza-

Opinia o Schumacherze
BERLIN (obsł. wł.). Dziennik nie- »paganda, jaką en sieje jest ч w naj- 

miecki „Neues Deutschland" wystą- • wyższym stopniu szkodliwa dla poko­
pił z ostra, krytyką postępowania e t i staje sie szerzeniem idei hitJe- 
Schumachera, stwierdzając, że pro- rowskich.

Schmitldo
WIEDEŃ 9.4. Przed Trybunałem

Mimo tych śmiesznych wyników g Ludowym wznowiono w dniu dzisiej-
wykonania programu reparacyjnego 
w zachodnich strefach okupacyjnych, 
były tam pobierane reparacje na 
rzecz Wielkiej Brytanii i Stanów 
Zjednoczonych — pisze „Prawda“ i 
to na wielką skalę, jednakże poza, 
plecami biura do spraw reparacji, 
wbrew jego statutowi i postanowie­
niom konferencji poczdamskiej.

„Prawda“ wykazuje, że po upływie 
$ miesięcy od rozpoczęcia działalno­
ści sojuszniczego biura do spraw re­
paracji — Stany Zjednoczone, a w 
ślad za tym i Wielka Brytania fak­
tycznie przerwały wszelkie dostawy 
w poczet reparacji; powołując się na 
zbyt małą wydajność przemysłu nie- 
niemieckiego. Lecz ani brytyjska am 
amerykańska administracja nie zro­
biły nic dla chociażby częściowego 
wykonania planu przemysłowego.

Na posiedzeniach Sojuszniczej Ra­
dy Kontroli Stany Zjednoczone sprze 
ciwiły się jakiemukolwiek podwyż­
szeniu planu przemysłowego.

„Prawda“ podkreśla, że władze 
MigLo-amery kańskie pobierają na 
swoją korzyść nie tylko dostawy c 
urządzeń przemysłowych, lecz również 
na wielką skalę z produkcji bieżącej. 
Szeroko stosuje się przy tym opera­
cje eksportowo-importowe. Pismo 
przytacza następujący przykład: w 
grudniu 1946 r. z Zagłębia Ruhry 
eksportowano około 750 tysięcy ton 
węgla. Jak poda je wychodzące w 
Hamburgu pismo „Die Veit“ za wę­
giel płaci się w Niemczech 16 marek 
za tonę a sprzedaje go się na ryn­
kach zagranicznych, po cenie przyno­
szącej około 500% dochodu. Czy jest

szym proces b. austriackiego mini­
stra spraw zagranicznych w rządzie

Schmidt utrudniał opanowanie Au­
strii przez Niemcy współdziałając z 
Anglikami.

Schuschnigga Guido Schmidta
Akt oskarżenia zarzuca Schmidtowi 
udział w spisku narodowo-socjali- 
stycznym dla przeprowadzenia an- 
schlussu stwierdzając, że już 1934 r. 
byl on w ścisłym porozumieniu z czo­
łowymi osobistościami reżimu hitle­
rowskiego. Na rozprawie obrona za­
żądała odczytania listu Goeringa, z 
którego rzekomo ma wynikać, że

wie i charge d'affaires w Watykanie.
Poważnym kandydatem na stano­

wisko przedstawiciela Polski przy 
Stolicy Apostolskiej jest min. Ksawe­
ry Pruszyński.

Jak z powyższego wynika rozmowy 
toczące się między rządem polskim 
a Watykanem przyjęły pomyślny 
obrót.

Pa przemówieniu 
s*e Gaiille’a

PARY2 (obsł. wł.). Prasa francu­
ska zamieszcza szereg artykułów na 
temat ostatnio wygłoszonego prze­
mówienia de Gaulle'a. Prasa zajęła 
stanowisko krytycznie, uważając 
przemówienie to za dążenie do zlikwi 
dowania partyj we Francji.

186 miliardów złotych na inwestycje
WARSZAWA (obsł. wł.). Na naj­

bliższej seji sejmowej zostanie przed­
łożony przez rząd projekt ustawy o 
państwowym planie inwestycyjnym 
na r. 1947. Zgodnie z projektem war­
tość inwestycji, objęta planem pań­
stwowym na r. 1947 wynosi 8,4 mi-

Pierwszy statek w tym roku
GDYNIA PAP. Do Gdyni, po bli­

sko 5-miesięcznej nieobecności przy­
był statek ,,Borysław", przywożąc 
około 800 ton drobnicy z Nowego 
Jorku, 138 osobowych samochodów 
Chevrolet z Kopenhagi oraz ładunek 
masła i bekonów z Danii. Statek 
„Borysław" jest pierwszym który po 
okreśie zimy tegorocznej wpłynął dc 
Gdyni z morza Północnego. Sytuacja 
lodowa u wejścia Sanu jest nadal 
ciężka i prawdopodobnie jeszcze co- 
najmniej tydzień, zanim dalsze stat-

к z Morza Północnego zaczną 
wiać się w naszych portach.

zìa-

liardów zł. Prócz tego przeznaczone 
są dostawy inwestycyjne z zagrani­
cy o charakterze kredytowym, które 
powiększą globalną sumę funduszów 
inwestycyjnych na r. 1947 do kwoty 
106 miliardów zł. Największa część 
przeznaczona będzie na inwestycje 
ministerstwa przemysłu, a mianowi­
cie 28,1 miliardów zł. na komunika­
cję, żeglugę i porty, 20 miliardów na 
odbudowę, na rolnictwo 9,8 miliar­
dów, na inwestycje na Ziemiach Od­
zyskanych 34 proc, ogółu inwestycji.

Strajk teiefonistów amerykańskich
NOWY JORK (obsł. wł.). Stn.jk 

pracowników telefonicznych, k-t^ry 
się rozpoczął w poniedziałek trwa w 
dalszym ciągu i objął 300 tysięcy 
osób. Pracownicy, którzy żądają pod­
wyżki o 12 dolarów tygodniowo za

przestali całkowicie pracy. Jedynie 
czynne są automaty.

Do strajkujących przyłączyło się 
50 tysięcy pracowników niezrzeszo- 
nych.

to zwykła operacja kupna — sprze­
daży — czy też poglądowy przykład, 
nie kontrolowanego pobierania repa­
racji z produkcji bieżącej — zapytu­
je ,Prawda“.

Nasuwa się pytanie dlaczego wy­
chwala się to typowe kolonialne usto­
sunkowanie się wobec gospodarki nie-

mieckiej, zaś legalne ściśle określone 
dostawy z produkcji bieżącej charak­
teryzuje się jako podważanie pod­
staw gospodarki niemieckiej? Czy 
zadośćuczynienie uzasadnionym pre­
tensjom Ziciązku Radzieckiego i in­
nych państw zainteresowanych do do 
staw z produkcji bieżącej pozostaje w

sprzeczności z rozwojem niemieckie­
go importu i eksportu? Zadanie pole­
ga na tym, aby przez podwyższenie 
produkcji przemysłu niemieckiego, 
rozwój eksportu i importu, zapewnić 
wykonanie programu reparacyjnego 
— kończy „Prawda“ »woje wywody.
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Henry Wallace w Europie
LONDYN 9.4. Przybył tu samolo­

tem Henry Wallace. Wallace oświad­
czył, że będzie zwiastunem „dobrej 
woli i przyjaźni milionów postępo­
wych Amerykanów wobec grup po­
stępowych w zachodnich demokra­
cjach europejskich“. Następnie Wal­
lace podkreślił konieczność jedność!
między wszystkimi narodami demo­
kratycznymi, ponieważ na jedności 
tej opiera się dobrobyt i pokój świa­
ta.

W sprawie pomocy dla Grecji i 
Turcji Wallace powiedział: „Odnosi­
łem się przychylnie do programu po­
mocy dla Grecji, gdy byłem mini­
strem handlu. Silnie go popierałem, 
gdy wszyscy byli przeciwko niemu 
Nigdy jednak nie byłem za pomocą 
wojskową dla Grecji i obecnie rów­
nież jestem jej przeciwny. Gdy zre­
zygnowałem z zajmowanego stanowi­
ska, zakomunikowałem, że jestem 
przeciwny wszelkim formom imperia-

Krwawe walki w Grecji
LONDYN PAP. Według nade- 

szłych tu wiadomości z Aten, w po­
bliżu Amphissa w centralnej Grecji 
toczyła się od soboty wieczorem do 
niedzieli wieczorem krwawa bitwa 
między powstańcami a wojskami rzą­
dowymi.

Skasowanie 
ustaw norymberskich

BERLIN PAP. Land rat niemiecki 
wydał rozporządzenie znoszące przy­
musowy rozdział małżeństw, stosow­
nie do postanowień ustawy norym­
berskiej. Obecnie małżeństwa miesza­
ne uzyskały na nowo swoją ważność 
o ile małżonkowie w dalszym ciągu 
żyją ze sobą. Dzieci, pochodzące z 
małżeństw mieszanych zostały całko­
wicie zrównane w prawach.

Biedactwo!...
BERLIN PAP. Do władz bawar­

skich wpłynęło podanie b. szefa pra­
sy na zagranicę partii narodowo-so- 
cjalistycznej dra Hanfstängla, z pro­
śbą o zaliczenie go w poczet ofiar 
prześladowań faszystowskich. Moty­
wuje on swój wniosek tym, iż w roku 
1937 musiał uciekać z Niemiec, gdyż 
Goering zamierzał go podstępnie.zli­
kwidować. Dr Hanfstängel nie podał 
jednak ile lat zajmował się propa­
gandą ideałów narodowo-socjalisty- 
cznych poza granicami Niemiec.

Rozruchy w
PARYŻ PAP. Zgodnie z doniesie­

niami, otrzymanymi w Paryżu we 
wtorek rano, w starciu, jakie miało 
miejsce w poniedziałek w Casablance, 
we francuskim Marokko zginęło bli­
sko 40 osób.

Katastrofa samochodowa
w Salonikach

LONDYN PAP. Jak donosi z Aten 
agencja Reutera, generalny konsul 
jugosłowiański w Salonikach 111 i oz, 
oraz 3 innych Jugosłowian i kierow­
ca doznali poważnych obrażeń w ka­
tastrofie samochodu, którym jechali 
droga w pobliżu Salonik. 

lizmu zarówno amerykańskiego, jak 
brytyjskiego.

W czasie pobytu w Europie Walla­
ce pragnie zaznajomić się z reakcją 
„szarego człowieka“ na amerykań­
ską politykę zagraniczną i ma nadzie­

Przed zburzeniem Helgolandu
zburzone. Nie wiadomo jeszcze co sięBERLIN PAP. Grupa złożona z 40 

dziennikarzy zagranicznych i niemie­
ckich zwiedziła wyspę Helgoland, na 
której dnia 18 kwietnia będą wysa­
dzone w powietrze wszystkie urządze­
nia wojskowe. Ostatni mieszkaniec 
opuścił już wyspę, ewakuowano rów­
nież stamtąd cały dobytek ludności. 
W wyniku wybuchu nagromadzonych 
na wyspie olbrzymich zapasów amu­
nicji, wszystkie umocnienia i urzą­
dzenia wojskowe zostaną całkowicie

Zacięte walki rozegrały się również 
w górach Kerdylii, na wschód od Sa­
lonik *i w rejonie góry Paikon, na 
północny zachód od Salonik. Silny 
oddział powstańców/ wkroczył do pe­
wnej wioski w zachodniej Macedonii.

Z-obytltouDy sztantfor
ELBLĄG PAP. W Elblągu odnale­

ziono na strychu jednej z wilii po­
niemieckich sztandar zabytkowy. Już 
pobieżne oględziny sztandaru napro­
wadziły na myśl, że jest to przedmiot 
zabytkowy z czasów króla Stanisła­
wa Augusta. Na drzewcu długości ok. 
230 cm. okutym wzdłuż mosiężnymi 
listwami zakończonym szpicem mo­
siężnym, przymocowany był sztandar 
z ornamentacją ręcznie malowaną na 
jedwabiu i literami R. S. A. -- Rex 
Stanislaus Augustus. Zabytkowy 
sztandar został pieczołowicie zabez­
pieczony przez stocznię elbląską.

Obecnie sztandar sprowadzono do

Stocznie w Szczecinie rozpoczynają prace
SZCZECIN PAP. Zjednoczenie 

Stoczni Polskich w Szczecinie w poło­
wie kwietnia rb. przystępuje do re­
montu wszelkich obiektów pływają­
cych wraz z maszynami głównymi i 
pomocniczymi i napraw kadłubów o 
długości do 50 m. Zjednoczenie hę-

Casablanca
Starcie nastąpiło w wyniku sprze­

czki między żołnierzami senegalskimi 
a pewną kobietą marokańską. Zaata­
kowany przez kilku Marokańczyków 
Senegalczyk został poparty przez 
swych czarnych kolegów, którzy po­
rwali karabiny z pobliskich koszar i 
dali ognia. Około 40 Marokańczyków 
poniosło śmierć a wielu innych zo­
stało rannych.

Vanîlenberq broni
WASZYNGTON (obsł. wł.). Sena­

tor amerykański Vandeberg wystąp;ł 
z przemówieniem, w którym usiło­
wał bronić tezy prezydenta Trumana 
o pomocy dla Grecji i Turcji.

Debata w senacie na ten temat po­
trwa prawdopodobnie około tygodni a. 

ję, że w dyskusji z przy wódcami rzą­
dowymi. znajdzie sposób wzmocnienia 
Narodów Zjednoczonych i okazania 
pomocy międzynarodowemu progra­
mowi odbudowy.

stanie z wyspą w przyszłości. Istnieje 
projekt oddania jej pod zarząd Orga­
nizacji Narodów Zjednoczonych.

0 umowie polsko-czeskiej
PRAGA PAP. Czeski dziennik so 

cjal-demokratyczny „Pravo Lidu“ 
stwierdza, źe nowy układ stosunków 
czesko-polskich oznacza nie tylko 
utrwalenie pokoju politycznego w 
Europie, ale i poważny przyczynek 
do konsolidacji życia gospodarczego 
w całej Europie środkowej i wschod­
niej.

Zawarta między Polską a Czecho­
słowacją umowa o przyjaźni i wza­
jemnej pomocy — pisze dziennik — - 
jest istotnie kamieniem węgielnym 
pokojowej współpracy Europy środ-

Gdańska, został on zbadany przez 
prof. Jana Borowskiego, konserwaty­
stę wojewódzkiego, który uznał sztan 
dar za zabytek, pochodzący z drugiej 
połowy XVIII w. Sztandar przekaza­
no do muzeum państwowego i bbec- 
nle znajduje się on w Sopockiej skła- 
diucy muzealnej.

Przetwórstwo owosowo-warzywne
WARSZAWA PAP. W ub. m-cu, 

Związek Gospodarczy „Społem“ prze­
prowadził w Poznaniu kurs dla kre­

dzie przeprowadzało konstrukcje sta­
lowe, wszelkie roboty wchodzące w 
zakres obróbki metali, konstrukcji 
drewnianych i obróbki drzewa. Wszy­
stkie te roboty będą przeprowadzane 
na stoczni „Gryf“, znajdującej się na 
kępie Reglickiej. Zjednoczenie przy­
stępuje również do odbudowy stoczni 
morskiej w Szczecinie pod nazwą 
„Odra“. Zamówienia na prace już 
napływają.

Dalsze podróże Wallace’a
LONDYN (obsł. wł.). Henry Wal­

lace, który bawi obecnie w Londynie 
zamierza w najbliższym czasie udać 
się w dalszą podróż. Przede wszyst­
kim odwiedzi on Francję, Szwecję i 
Norwegię.

nozKîowy angielsko-raiłzieckie
MOSKWA (obsł. wł.). Pertrakta­

cje w sprawie rozszerzenia radzieckc- 
brytyjskiego sojuszu rozwijają się 
według informacji brytyjskich zado­
walająco. P'zed paru dniami przed­
stawiciele obu -stron wymienili pro­
jekty sojuszu. We wtorek ambasador

Manifestacja 
pokojowa

PRAGA PAP. W wielką sobole c> 
godzinie 12-ej odbyła się dorocznym 
zwyczajem w domu artystów w Pra - 
dze podniosła uroczystość pod ha­
słem : „Prośba Czechosłowackiego 
Czerwonego Krzyża o pokój“. Uro­
czystość ta, w której wziął udzia-2 
prezydent państwa dr Edward Be* 
lesz, rząd Czechosłowacji, korpus dy­
plomatyczny oraz przedstawiciele 
świata naukowego, została zagajona 
przez ministra oświaty dr Stransky’ 
ego, po czym premier Gottwald wy­
głosił przemówienie poświęcone idei 
pokoju.

kowej. Obydwa państwa posiadają 
klucz do rozwiązania zagadnień go­
spodarczych Europy Środkowej i Po­
łudniowo-Wschodniej, gdyż w ich rę­
kach skoncentrowana jest niemal ca­
ła produkcja węgla i koksu w tej 
części Europy. Fakty te mówią naj­
wyraźniej o konieczności wzajemnej 
współpracy gospodarczej obydwu 
państw.

BERLIN PAP. Na podstawie do­
kumentów, znalezionych przez woj 
ska amerykańskie w granicach ber­
lińskich ustalono, że od roku 1933 na
terenie wszystkich państw cał«gc 
świata czynnych było 34 tysiące 
agentów hitlerowskich, którzy stoso­
wali się ściśle w swojej działalności 
do wskazówek z Berlina. Piąta kolu­
mna hitlerowska działała nawet w 
głębi Afryki na Złotym Wybrzeżu w 
Rodezji i w Tanganice.

równików i pracowników przetwórni 
owocowo-warzywnych typu Commu­
nity Caiinig Centers (CCC). Aparaty 
przetwórcze CCC nadesłane zostały w 
ramach dostaw UNRRA w ilości 40 
sztuk wraz z zapasem 4.278.500 pu­
szek — opakowań do gotowych wy­
robów.

W kursie wzięły udział 53 osoby. 
Uczestnicy kursu poznali dokładnie 
sposób obchodzenia się z nadesłany­
mi kompletami. Pokazy praktyczne w 
tej dziedzinie przeprowadziła specja­
listka przybyła z Ameryki.

PcrRidto słuchacze przeprowadzili 
szereg badań w zakresie kontroli go­
towych przetworów owocowych i wa­
rzywnych. Na kursie zakwalifikowa­
nych zostało 26 osób na kierowników 
przetwórni, 15 na zastępców, pozo­
stali na zwykłych pracowników.

Przetwórnie organizowane przez 
Związek Samopomocy Chłopskiej, 
„Społem“, Spółdzielnie zrzeszone w 
Centrali Gosp. Spółdzielni ogrodni­
czych i inne, uruchomione zostaną w* 
bieżącym sezonie.

brytyjski Paterson i jego doradca 
Harvey spotkali się z ministrem Wy­
szyńskim. Było to trzecie spotkanie 
w tej sprawie od czasu rozpoczęcia 
konferencji moskiewskiej. Obecnie 
mają się rozpocząć dyskusje nad 
szczegółami projektu sojuszu.
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PRZY ŚWIĘCONYM NA POWO­
DZIAN.

Z okazji urządzanego święconego 
zebrani goście oraz strażacy z ini­
cjatywy sekretarza Urzędu Gminne­
go ob. Dąbrowieckiego rozpoczęli 
zbiórkę ofiar na. rzecz powodzian, 
która V/ wyniku swym dała sumę 
6480 zł.

Zebraną sumę przekazano w ręce 
ks. Zygmunta Przyjemskiego, który 
nadesłał ją do naszej redakcji, (at.'
Pou. lipnou/ski 
ujpno.

3tronifta
Włocław fta

CZWARTEK g
1O I

Kalend. Rzym.-Kut. — Ezechiela.
Kalendarzyk Słowiański — Gorysławu. 
Wschód słońca 5.00 — zachód 18.24.
Dyżur lekarza Ubezpieczalni Społecznej ttücny 
dr Mazurkiewicz Adela, Cyganka 24.
Apteka dyżurna — Stary Rynek.
Pogotowie Wodociągowe teł. 11-65.
Karetka PCK tel. 15-41 — Przedmiejska 1.
Kino BAŁTYK“ — Rocznica z okazji 25-leciu 
Armii Czerwonej.
Kino ..POLONIA“ — Zuch dziewczyna.

TEATR ZIEMI KUJAWSKIEJ

NIECZYNNY

W lusterku

Czterechseine lusterko
Chociaż czasem i dotnę, 
grzech to przecież nieduży, 
bo satyra dla dobra 
powszechnego też służy.

Niech mnie nikt nie posądza 
o wycieczki prywatne, 
gdy dla dobra ogółu 

kogoś trochę i zatnę.
AG AUT

Z UBEZPIECZALNI SPOŁECZNEJ.
Ubezpieczalnia Społeczna we Wło­

cławku, która walczy niejednokrotnie 
z trudnościami braku sił lekarskich 
uzyskała kilku lekarzy dentysów, 
którzy podejmą przyjmowanie pa­
cjentów w swoich gabinetach. W 
związku z tym miasto zostanie po­
dzielone na rejony, które będą obsłu­
giwane przez poszczególnych lekarzy.

(w.)

KURSY DLA LEKARZY.
Komitet organizacyjny przeszko­

lenia położniczego dla lekarzy w War­
szawie przy Ministerstwie Zdrowia 
(Chocimska 24) poda je do wiadomo­
ści, że Il-gi kurs położniczy, mający 
się odbyć dnia 17 marca, został odro­
czony do dnia 5-go maja r. b.

Zgłoszenia należy nadsyłać do Mi­
nisterstwa Zdrowia — Departament 
Med. Społecznej do dnia 28 kwietnia 
r. b.

•KUrs potrwa od 5-go do 17-go ma­
ja i jest bezpłatny.

Ministerstwo Zdrowia podaje do 
wiadomości, że w czasie od 12 maja 
do 24 maja 1947 r. organizuje w Ło­
dzi IV kurs pediatryczny dla lekarzy.

W skład Komitetu Organizacyjne­
go kursu weszły: Klinika Chorób 
Dziecięcych Uniwersytetu Łódzkiego, 
Łódzki Oddział Polskiego Towarzy­
stwa Pediatrycznego oraz Wydział 
Zdrowia Publicznego Zarządu Miej­
skiego w Łodzi.

Kurs obejmuje 40 godzin wykła­
dów, 60 godzin zajęć praktycznych i 
10 pokazów chorych.

Liczba uczestników przewidziana 
jest na 36 osób.

Pierwszeństwo w przyjęciu na 
kurs będą mieli lekarze pracujący w 
instytucjach dziecięcych lub kandy­
daci do takich instytucyj, poleceni 
przez lekarzy powiatowych i Wydzia­
ły Zdrowia Urzędów Wojewódzkich.

Urzędy Wojewódzkie są proszone 
o zgłaszanie kandydatów na kurs do 
dnia 1 maja 1947 r. pod adresem; 
Komitet Organizacyjny Kursu Pe­
diatrycznego dla lekarzy, Łódź, Kli­
nika Chorób Dziecięcych Uniwersy­
tetu Łódzkiego, ul. Czerwonej Armii 
15 (dawniej Rokicińska 15).

Do zgłoszenia powinny być dołą­
czone :
_1) podanie kandydata,

2) życiorys,
3) opinia Urzędu Wojewódzkiego,
4) cświadczenie, czy kandydat za­

mierza korzystać z mieszkania i 
utrzymania, które zapewnia Komitet 
Organizacyjny.

Kandydaci zostaną zawiadomieni o 
przyjęciu.

NASI ŻOŁNIERZE BUDUJĄ 
MOST W WARSZAWIE.

Pierwszy Warszawski Pułk Ponto­
nowy pod dowództwem pułkownika 
Pilińskiego przystąpił do budowy mo­
stu pontonowego w Warszawie. Pra­
ce są tak energicznie prowadzone, że 
w dniu dzisiejszym ma nastąpić ot­
warcie nowego mostu.

Warszawa będzie wdzięczna na­
szym włocławskim żołnierzom za ich 
trud i ofiarną pracę. (at.)

TYDZIEŃ ZIEM ZACHODNICH.
Ostatnio odbyło się zebranie po­

święcone Tygodniowi Ziem Zachod­
nich, który odbędzie się na terenie 
całej Polski w terminie od 13 do 20 
kwietnia r. b. W związku z tym po­
stanowiono urządzić szereg prelekcji 
w świetlicach zakładów fabrycznych 
oraz akademię w sali Teatru Ziemi 
Kujawskiej. W ciągu tygodnia będzie 
urządzona zbiórka uliczna, sprzedaż 
nalepek oraz zbieranie ofiar na spe­
cjalnie w tym celu przygotowane li­
sty. Również zostanie wzmożona ak­
cja zjednywania stałych członków 
Polskiego Związku Zachodniego.

(at)

W OKRESIE POBORU.
W dniu dzisiejszym przed 1-ą Ko­

misją Poborową urzędującą w lokalu 
PW i WF we Włocławku stają pobo­
rowi rocznika 1926 zamieszkali we 
Włocławku o nazwiskach rozpoczy­
nających się literami: F, G, H, I, J 
i L.

Jutro t. j. dnia 11 kwietnia w tym 
samym lokalu ipobór dotyczy męż­
czyzn o nazwiskach rozpoczynających 
się literami K, Ł 'i M. (at.)

KOLEJARZE NA POWODZIAN.
Z inicjatywy Kontrolera Przewo­

zów" ob. Kuleszy i Kierownika Ekspe­
dycji ob. Morawskiego pracownicy 

* Ekspedycji Towarowej dworca kole­
jowego we Włocławku przeprowadzili 
zbiórkę na powodzian, która w wyni­
ku dała sumę 1940 zł.

Zebrana suma została przekazana 
bezpośrednio Komitetowi Perno ey 
Ofiarom Powodzi w Warszawie, (at.)

Czary czarnego lądu
I.

Karawana posuwa się w głąb Wy­
brzeża Kości Słoniowej. Jesteśmy we 
francuskiej Afryce Zachodniej.

Kiedy zapadły ciemności, nasz trę­
bacz zagrał nam wspaniałą fanfarę, 
po której zatrzymaliśmy się na od­
poczynek. Tragarze wówczas zapalili 
pochodnie z suchej trzciny, wysoko­
ści dochodzącej do czterech metrów. 
Pochodnie trzaskały, wydając czarny 
dym, paląc się wysokim, krwa wym 
płomieniem.

Po krótkim odpoczynku zabrzmia- 
ła znów fanfara, rozległy się nawoły­
wania tragarzy, dobosze uderzyli w 
bębny i cała karawana ruszyła wdal- 
■-tzą dre gę.

Posuwaliśmy się — jak gdyby ja­
sną, ostrą plamą, wrzynającą się w 
•ciemności puszczy. Odblaski pochodni 
padały na gęstą roślinność, przyczem 
zielone liście błyszczały w przedziw­
ny sposób. Szliśmy tak przez długie 
godziny. Trębacz Klon dostrzegł pier­
wszy z niewielkiego wzniesienia mi­
gocące się w oddali światełka, poru­
szające się jak gdyby na. wierzchoł­
kach drzew.

Zatrzymaliśmy się i poczęliśmy na­
słuchiwać. Po paru chwilach można 
było rozróżnić uderzenia bębnów, 
glosy rogów z kości słoniowej oraz 

okrzyki zbliżającej się gromady ludz­
kiej.

To król San Dei zbliżał się na na­
sze spotkanie. Klon z najwyższym 
podnieceniu podbiegł ku mnie, chwy­
cił strzelbę i począł strzelać na wi­
wat. Nawet poważny drugi przewod­
nik, Mori, nie mćigł powstrzymać się 
od wyrażenia entuzjazmu w podobny 
sposób. Nasi tragarze, aczkolwiek 
zmęczeni całodziennym marszem, po­
częli wrzeszczeć jak opętani i pu­
ścili się biegiem.

Niebawem ujrzeliśmy nagich, czar­
nych wojowników, biegnących ku 
nam w podskokach, wyrzucających w 
górę lance i pochodnie. W kilka mi­
nut później obydwa pochody złączyły 
się razem.

San Dei‘a niesiono w lektyce ze 
skórzanym baldachimem haftowa­
nym i malowanym, mieniącym się 
setkami barw; lektyka unosiła się 
wysoko ponad głowami tragarzy. 
Króla otaczali tancerze, młode dziew­
częta oraz muzykanci w wysokich 
czapkach z kolorowej skóry, przy­
branych piórami.

Powitanie naszych lektyk odbyło 
się niezmiernie uroczyście. V/ pew­
nym momencie, kiedy byliśmy odda­

leni o jakieś osiem metrów od San 
Dei, muskuły moich tragarzy wyprę­
żyły się.i lektyka znalazła się ponad 
ich głowami. Było to, jakby padła 
jakaś niedosłyszalna komenda „bacz­
ność“ ! Dodać należy, że tragarze mu- 
sieli jednocześnie walczyć z nadludz­
kim wprost wysiłkiem o utorowanie 
drogi lektyce wśród skłębionego 
czarnego tłumu.

I nagle wśród ciemności poza lek­
tyką ukazała się wizja tak dziwna, 
że nie mogłem się powstrzymać od 
okrzyku zdziwienia.

Naprzeciwko nas, na wysokości 
wyższej niż moja lektyka, wydawało 
się, że na ramionach tłumu jakby na 
falach zbliżały się dwie czarne księż­
niczki, ubrane jak zjawy z baśni cza­
rodziejskiej.

Małe i drobne ich ciałka bvlv zu­
pełnie nagie, ubrane były jedynie w 
świecące się branzolety i klejnoty. 
Na głowach miały oślepiające swym 
blaskiem korony, niezwykle wysokie, 
z piór i drogich kamieni. W rączkach 
trzymały lśniące szable.

W chwili; gdy zbliżały się tak ku 
nam, dostrzegłem, że stoją na ra­
mionach dwóch czarnych olbrzymów, 
przytrzymujących ich za kostki.

Księżniczki izbliżyły się ku nam, 
złożyły poważny ukłon, nie tracą? 
przy tern równowagi, poczem wyciąg­
nęły swe małe rączki', aby dotknąć 
się naszych czół.

Dowiedziałem się, że były to właś­

nie dzieci, które miały być nazajutrz 
chwytane na ostrza szabel przez eza- 
rowników-żonglerów...

» *
Zostaliśmy przedstawieni królowi 

San Dei, który od tego momentu stał 
się naszym gospodarzem. Był to czło­
wiek tęgi, mogący mieć lat około 
pięćdziesięciu, bez brody, z nierówno 
przyciętymi wąsami, ubrany w cięż­
kie suknie wełniane w białe i niebie­
skie pasy, europejskie buty i ciemny 
filcowy kapelusz. Aczkolwiek nie by­
ło pory deszczowej, król nie rozsta­
wał się ze swym parasolem.

Mori, który służył nam za tłuma­
cza, wyjaśnił, że San Dei, zasięgnąw­
szy rady swych czarowników, po sta­
io wił zaprosić nas do swej wioski, 

będącej jego prywatną rezydencją, a 
położonej mniej więcej o godzinę dro­
gi od granicy Liberii.

I znowu utworzyła się hałaśliwa 
karawana, która przy zawodzeniu 
trąb i biciu bębnów posuwała się 
przez ciemną puszczę.

*
Przybyliśmy wreszcie do wioski o 

stożkowatych dachach ze słomy i ni­
skich, okrągłych murach. Byliśmy 
straszliwie zmęczeni. Tymczasem 
Klon, dawny trębacz wojsk kolonial­
nych, popitsywal się dalej swymi fan- 
arami, wykazując, że byłby dosko­
nałym trębaczem, wzywającym w 
dniu sądu ostatecznego wszystkich na 
dolinę Jozafata. (D. c. n.)

POBÓR ROCZNIKA 1926.
Dnia 10 kwietnia r. b. a więc w 

dniu dzisiejszym przed 2-ą Komisją 
Poborową urzędującą w sali Powia­
towej Rady Narodowej stają poboro­
wi rocznika 1926 zamieszkali w gmi­
nie Mazowsze.

Jutro stają poborowi z Dobrzynia
i gminy Nowogród. Dnia 12 kwietnia 
r. -b. w sobotę stają poborowi z gmin. 
Czarne i Bobrowniki. (at.)
f*ow. înawrariawski
INOWROCŁAW.

DWIE KOBIETY POD POCIĄ­
GIEM.

W Wielką Sobotę na dworcu kole­
jowym w Inowrocławiu zdarzył się 
tragiczny wypadek.

Pracowniczki PKP w Olsztynie: 
24-letnia Teodora Sobańska i 22-let- 
nka Jadwiga Rogowska jechały na 
Śłub brata do Łodzi.

Po przybyciu pociągu do L; o 
Wrocławia wychodząc z wagonu wy­
siadły z niewłaściwej strony i zeszły 
nieopatrznie na tory kolejowe. W tej 
chwili nadjeżdżał pociąg z przeciw­
nej strony. Obie pasażerki wpadly 
pod koła pędzącego pociągu i ponio­
sły śmierć na miejscu.

Tragiczny wypadek wydarzył się 
na oczach licznie zebranej publiczno­
ści!. Kilka osób na widok pokrwawio­
nych i* 1 postrzępionych ciał zemdlało.
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KONCERT ZESPOŁU UCZNIOW­
SKIEGO.

Niestety spóźniłem się na produk­
cję chóru Liceum i Gimnazjum Me­
chanicznego, Elektrycznego i Papier­
niczego, znając jednak nie od dziś 
poziom chórów nieocenionego i nie­
strudzonego prof. P. Bojakowskiego, 
mogę śmiało polegać na jednozgod- 
■ej opinii licznych słuchaczy, że chór 
był wspaniały, porywający, potężny 
w brzmieniu, jak wielkie organy (nie 
dziwota! toć że bez mała setka!), 
nastrojowy w wyrazie interpretacji 
— i stanowił godną inaugurację tego 
przemiłego wieczoru, wykonując z 
rozmachem 2 pieśni ludowe („bywaj 
dziewczę zdrowe“ i „koło mego ogró­
deczka“) w układzie prof. P. Boja- 
łt owakiego, oraz Poloneza „Wzięć 
orle“ Żuchowskiego.

Następują z kolei numery solo­
we, wykazując zarodki przyszłych ta­
lentów i — jak wyniosłem wrażenie 
— prawdziwego zapału dla sztuki, 
były równocześnie widomym wyra­
zem rezultatów niezmordowanej, wy­
trwałej pracy prof. Bojakowskiego, 
wystawiając przy tym najchlubniej- 
eze świadectwo rzadkiej wszechstron­
ności tego ostatniego. Bo pomyślmy! 
— ; chóry, śpiew solowy, skrzypce, 
fortepian, deklamacja, wreszcie or­
kiestra — wszystko w jednych rę­
kach, wszyscy wyuczeni przez tegoż 
samego kierownika artystycznego 
młodzieży szkolnej, kierownika peł­
nego entuzjazmu i oddania sprawie 
bez reszty, pomimo tylu wszak już 
dziesiątków lat pracy w różnych 
«tronach Polski! Doprawdy niejeden 
luminarz świata tego nie może się 
podobną skalą wszechstronności po­
chwalić !

Ale ad rem, bo uniesiony takoż en­
tuzjazmem, którym najwidoczniej za­
raziłem się od prof. Bojakowskiego, 
odbiegłem całkiem od wytyczonego 
celu, a tu... mam pisać recenzję.

Więc: drugi • numer programu — 
fortepian solo — „Na perskim ryn­
ku“ Ketelbey'a, odegrany został z 
brawurą i rozmachem przez ucznia 
Szumskiego. Żałować mi tylko wypa­
da, że tak oklepany utwór „rozryw­
kowy“ a nie coś poważniejszego, zo­
stał wybrany do solowego popisu 
młodego pianisty, którego napewno 
stać by było na utwór wyższej klasy.

W dalszym ciągu programu wraź 2« 
пае skupionego nastroju wywarł „ko­
zak“ Moniuszki, odśpiewany z przeję­
ciem i uczuciem, głosem czystym i 
dźwięcznym, choć jeszcze niewyro­
bionym, przez młodego tenora Ka­
szubskiego.

Sarabandę c-moll Händla odegrał 
czysto i poprawnie (nawet powie­
działbym — stylowo) Leszczyński.

Pieśń ludową „Hej, Ty Wisło“ w 
układzie prof. Bojakowskiego odśpie­
wał Gorzowski, ładny materiał baso­
wy.

Następnym numerem była dekla­
macja „Ody do młodości“ Mickiewi­
cza. Tu niestety miałbym pewne za 
strzeżenia co do interpretacji Dusz- 
czyka, którego skandowanie było 
zbyt nienaturalne, przeciągłe, zaś wy­
krzykniki („Młodości!“ i t. p.) zbyt 
raptowne i „eksplozyjne“ a przy tyn- 
jednak — niewyraźne. Mojem zda­
niem należy mu popracować nad dyk­
cją, a warto, gdyż przedstawia on 
niewątpliwie zdolności recytatorskie.

Na zakończenie pierwszej części 
orkiestra szkolna, pod batutą prof. 
Bojakowskiego, wykonała z zacięciem 
intermezzo Czibulki „Sen o balu“ 
(w formie skróconej) i znanego mar­
sza Teike'go „Starzy przyjaciele“.

Drugą część wieczoru rozpoczął 
podwójny kwartet wokalny, wykonu­
jąc 2 utwory Nowowiejskiego: „Ha­
sło“ i „Do Ojczyzny“, oraz pieśń lu­
dową „Kasieńka“ w układzie nieoce­
nionego dyrygenta. Gdy się słuchało 
tego jędrnego, zwartego, a tak dono­
śnego brzmienia 8-osobowego zale­
dwie zespołu, — łatwo wyobrazić so­
bie było, jak imponująco, dźwięczeć 
musiał prawie 100 osobowy chor na 
początku koncertu!

Chwile głębokiego nastroju przeży­
ło audytorium podczas świetnej, peł­
nej dramatycznych akcentów, dogłę­
bnego frazowania i potężnej w swym 
wyrazie dynamiki — deklamacji Las­
soty, w którego interpretacji „Pieśń 
o fladze“ Gałczyńskiego zadźwięcza­
ła całą prawdą swego wielkiego wy­
razu. Recytator nagrodzony zasłużo­
nymi długotrwałymi oklaskami, zmu­
szony był bisować, wykonując tym 
razem melodeklainację (pod muzykę 
„Z dymem pożarów“ Ni korowi cza), 
mianowicie : „Warszawa płonie“, ró w- 
nież Gałczyńskiego, osiągając tu 
wstrząsający wyraz realizmu poetyc­
kiego tak niedawnej jeszcze tragicz­
nej przeszłości.

Drugi młodociany tenor, Dobro­
wolski, odśpiewał z nastrojem i 
wdziękiem pieśń ludową „Gdy dzień 
noc pokrywa“.

Nastrojowo (mimo pewnej tremy) 
wypadło również „Marzenie“ Schu­
mana w wykonaniu młodego skrzyp­
ka Bartkiewicza.

Było by wreszcie niesprawiedli­
wością pominąć milczeniem młodo­
cianego konferansjera, Radziejow­
skiego, którego zapowiedzi przepla­
tały swym skrzącym się humorem i 
dowcipem występy młodych arty­
stów, wywołując salwy śmiechu i 
szczerego zadowolenia u P. T. Pu­
bliczności. Wesołość na sali wywołał 
przedostatni numer programu, arcy- 
komiczny „Pobór na dziewczyny“, 
pieśń ludowa — w wykonaniu Nieru- 
dzińskiego, który swym „basem-buf- 
fo“ odśpiewał ze swadą i humorem 
tę groteskę, wywołując huragany 
śmiechu przy każdej zwrotce.

Wszystkim solistom towarzyszył 
wytrawny akompaniament prof. Bo- 
j ako wski ego, którego układu były 
również wszystkie numery ludowe te­
go bogatego programu.

Na zakończenie koncertu orkiestra 
odegrała Mazura i Marsza, oba utwo­
ry prof. Bojakowskiego, wraz z przy­
śpiewkami tekst autora, tchnąć 
werwą i sarmackim iście animuszem. 
Nie sposób tu nie wyrazić przy koń­
cu szczerego podziwu dla orkiestry 
niezawodowej, złożonej wszak z sa­
mych nieletnich uczniów i w dodat­
ku... odbywających próby tylko 1 raz 
w tygodniu! A z tym wszystkiem 
potrafili osiągnąć już taki poziom i 
stopień zgrania! (nawiasem mówiąc 
słówko podziwu należy się też i dla 
konferansjera, który... w tej drugiej 
części wystąpił w orkiestrze na... kon­
trabasie, na którym nigdy w życiu 
nie grał, a przygotował się dosłow­
nie w godzinę pod kierunkiem prof. 
Bojakowskiego, aby zastąpić nieobe­
cnego kolegę. Oczywiście nie omie­
szkał i tego okrasić odpowiednim do­
wcipem. Pogratulować i mistrzowi i 
uczniowi!

Wszystkim zresztą młodym soli­
stom i zespołom należy szczerem ser­
cem powinszować, gdyż doprawdy po­
kazali wiele, pokazali, że „młodości 
wzlotów orda potęga“. Ale duszą ze­
społu, jego mistrzem i artystycznym 
przywódcą tej młodości był i pozo­
stanie nieoceniony — prof. P. Boja- 
kowaki! Prof. Popiel.

PRZYWRÓCENIE POCIĄGÓW
WĄSKOTOROWYCH.

Skasowane na skutek trudności 
niektóre pociągi kolejki- wąskotoro­
wej zostają z dniem dzisiejszym 
przywrócone.

Rozkład tych pociągów jest nastę­
pujący:.

Odjazd w kierunku Sompolna: 5-ta 
minut 50, 10-ta minut 35, 15-ta mi­
nut 35 i 19-ta minut 30.

W kierunku Brześcia: _ 4-ta minut 
40, 11-ta 15-ta minut 55 i 21-sza.

Przyjazd do Włocławka z Sompol­
na: 8-ma minut 51, 13-ta minut 42, 
18-ta minut 39 i 1-sza minut 24.

Z Brześcia Kujawskiego: 7-ma, 
10-ta, 13-ta. minut 20, 20-ta minut 
39 i 23 minut 40. (w.)

Ogłoszenie
. SPOŁEM'" Hurtownia wyrobów PMT ,юiłu­

je do wiadomości, że punkty detaliczne upo­
ważnione do sprzedaży wyrobów tytoniowych, 
sprzedają papierosy monopolowe-przydziałowc 
na m-c kwiecień 1947 r.

na karty I kategorii
106 szt. papierosów monopol, na kupon 38 z 
kwietnia 47 r.
100 szt. papierosów monopol, na kupon 39 z 
kwietnia 47 r.

na karty „MK"
100 szt. papierosów monopol, na kupon 3 z 
m-ca kwietnia 47 r.
100 szt. papierosów monopol, na kupon 4 z 
m-ca kwietnia 47 ,r.

iPo 200 szt. papierosów monopol, przydziało­
wych dla robotników rolnych zrzeszonych w 
Związkach Zawodowych Pracowników Rolnych 
na zaświadczone listy zbiorowe.

Zakończenie sprzedaży na kartki za m-c 
kwiecień wyznacza się na dzień 30 kwietnia 
1947 r.

Do sprzedaży kartkowej są przeznaczone 
wyłącznie papierosy „Bałtyk“ oraz w miarę po. 
siadanych zapasów również papierosy „Wo*- 
ność“. Wszystkie inne wyroby tytoniowe dop» 
szczone są do sprzedaży bezkartkowej jak pa­
pierosy: Hel, Śnieżka, Tryumf, Nysa, Mazu- 
Popularne, Partyzant, tytoń fajkowy oraz cy­
gara.

..SPOŁEM'

Hurtownia Wyrobów PMT.
(3033) we Włocławku
«**пігчтк*еіяі!іпеі себевееивяежжвквж

Przetarg nieograniczony
Włocławska Fabryka Celulozy i Papier« 

ogłasza przetarg nieograniczony na wykonanie 
robót budowlanych we Włocławku przy nl 
Łęskiej Nr. 4.

Oferty sporządzone zgodnie z przepisami i 
warunkami technicznymi Polskich norm win­
ny być złożone w zalakowanych kopertach 
napisem: 1) Budowa budynku Socjalnego 2) 
Budowa warsztatu elektrotechnicznego do dnia 
29.4.1947 r. godz. 10 — w Sekretariacie Zarzą­
du Fabryki we Włocławku przy ul. Łęskiej 
Nr. 4.

Bliższe informacje, projekty do wglądu i śle­
pe kosztorysy otrzymać można w biurze Wydz 
Technicznego Zarzadu Fabryki przy ul. Łęskiej 
Nr. 4 w godzinach od 8—12-ej.

Otwarcie ofert nastąpi w dniu 29.1.47 r. o 
godz 12-ej w gabinecie Dyrektora Techniome- 
go przy udziale powołanych władz i oferentów.

Do oferty winien być dołączony dowód wpła­
cenia do kasy Urzędu Skarbowego wadium w 
wysokości 2% sumy oferowanej.

Dyrekcja zastrzega sobie prawo wyboru ofe­
renta niezależnie od oferowanej sumy, wydzie­
lenia t, oferty części robót, oraz unieważnienia 
przetargu bez odszkodowania i podania przy­
czyny. (3023)

Centralny '«Zarząd Przemysłu Papierniczego 
Włocawskie Zakłady Papiernicze

Przedsiębiorstwo Pańswowe
Ini. J. ŁAPIŃSKI 

Dyrektor Techniczny

Ogłoszenie
Dnia 4 i 5 kwietnia 1917 r. Referat Aprowi 

zacji i Handlu m. Włocławka przy współudria 
le Rady Związków Zawodowych, ezyumkó** 
społecznych, Milicji Obywatelskiej I WytMafu 
Zdrowia dokonali na terenie m. Włocławka 
kontroli punktów sprzedaży mleka. W wyniku 
kontroli spisano 8 protokółów za lichwiarski* 
pobieranie cen. Skonfiskowano 32 litry udeka 
jako .zafałszowanego, a przeciwko winnym wy 
siąpiono do władz sądowych o przykładne uka­
ranie.
Włocławek, dnia 8.4.47 r. (3**3;

Za PREZYDENTA MIASTA:
Wiceprezydent 

(St. Czarkowski)

Obwieszczenie
W związku z zarządzeniem Głównego liteę 

du Inwalidzkiego w sprawie ujęcia staty-tyee 
nego wszystkich inwalidów wojennych i woj 
skowych — amiputantów (bez k ńezyn, bez 
oczu, z innymi uszkodzeniami. wymagające«: 
aparatów specjalnych) wzywam wszystkich ea 
interesowanych do zarejestrowania się u Za­
rządzie Miejskim Wydział Administracyjny 
we Włocławku, ul. Karn.kowskiego Nr. 2k, pu 
kój Nr. 10 — w nieprzekraczalnym term oi< 
do dnia 16.4.1947 r.

Jednocześnie wyjaśniani, że rejestracji pod 
legają tylko inwalidzi uprawnieni do pobiera 
nia świadczeń ze strony Skarbu Państwa na 
podstawie ustawy z dnia 17.3.1932 r. (Dz. U. 
R. P. Nr. 22 z 1945 r.) a w szczególności ci. 
którzy dotychczas inwalidami nic są uznawi. 
Włocławek, dnia 8.4.1947 r. (3OS4

PREZYDENT MIASTA

(I. Ktibrnki)

Ogłoszenia drobne
BIURO POŚREDNICZĘ KUPNA i SPRZF. 
DĄŻY domy, wille, place itd. Nie»ałtow*ki 
Jerzy, Włocławek, ul. Starodębska 12, m. 2 
telefon 16—46. (2787)

l irina „H. iMühsam“ poszukuje rutynowane: 
maszynistki. Osobiste zgłoszenia w godzinach 
biurowych. (3025.

KUPIĘ łub wydzierżawię domek z ogródkiem 
Oferty proszę składać do Administracji Gaire- 
ty Kujawskiej pod „Domek“. (3026

OGRÓD wydzierżawię. Wiadomość w Adnuni- 
stracji. (2999)

I MEWAZNTAM kartę rejestracyjną wydaną 
przez Kasę .Skarbową Włocławek i kwit Ьяда 
żowy Małkiewicz Stanisława Włocławek, ko­
walska 2/4. (3022

UNIEWAŻNIAM zagubioną kartę rejestracyjną 
RKU, kartę rowerową i dowód osobisty.. Jarzy- 
newski Stanisław zam. wieś Komorowo, gm. 
Piaski, pow. włocławski. (3027‘r

UNIEWAŻNIAM odcisk palca, zaświadczenie 
aktu ślubu, odcinki zameldowania, kwity po­
datkowe i inne dokumenty. Balbina Będziński 
i metrykę urodfzenia Marian Będziński za.ni. 
Włocławek, Kapitulna I. (3029t

UNIEWAŻNIAM »gubioną kartę rejestracyjną 
wydaną przez Włocławek. Gościndak Miecrr ♦ 
sław zam. Włocławek, Kościuszki 14/16. (3032/

ZGl. BÏONO portfel z dokumentami, papieraui- 
i pieniędzmi. Znalazca proszony jest o zwret 
» wynagrodzeniem. Leonard Leniński Lubra 
nieć, ul. św. Anny 6. (303C
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